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Ostain. czas subskrybować pożyczkę!
W  dniu świot.a n arod ow eg o  

w szystk ie kasy i in stytu cje  p r z y j­
m u jące  su bsk ry p cję  P ożyczk i 
O brony  P rzeciw lo tn icze j by ty  od 
sam ego rana przepełn ione. W ięk ­
szość ty ch , którzy d otychczas nie 
spełn ili obow iązk u  i nie o d p o w ie ­
dzieli na apel A rm ii, w  dnm  św ię ­
ta n arod ow eg o  nbow iązek  sw ój 
spełnili, dek ła ru ią c  od p ow ied n ie  
sum y na d o zb ro jen ie  T olsk i w p o ­
w ietrzu .

D otychczasow y przebis g su b­
sk ry p cji P ożyczk i O brony  P rze ­
c iw lotn icze j dow odzi, iz najszersze 
w arstw y narodu  polsk iego  zrozu ­
m iały , ze w  ch w ili, g d y  inni się 
zbro ją , zbrodn ią  by łob y  stać w  
m iejscu .

W  w yw ia d z ie  udzielonym i p. red. 
Januszow i U lry ch ow i z P, A . T., 
K om isarz P ożyczk i O bron y  P rze ­
c iw lotn icze j gen. B orbeck i stw ier­
dził, że szerokie w arstw y  p ra cow ­
nicze, robotn icy , urzędnicy', p rze d ­
staw iciele  w oln ych  za w odów , rze ­
m ieśln icy  odp ow ied zie li na apel 
A n n i n iem al w  stu procentach . 
L iczne '  organ izacje  zaw od ow e 
zw ró c iły  się do p. gen. R e rb cck ie - 
go z prośba o podw yższen ie  norm  
su bsk ryp cji PO P. N ic są o d osob ­
nione w yp a d k i, k iedy  ci naju bożsi, 
k tórzy  m uszą liczy ć  się z każdym  
groszem , zadek larow ali 100 proc. 
sw ej m iesięczn ej pensji.

W zru sza jące  są także o fia ry  naj 
m łodszych , k tórzy  chcąc p rzy czy ­
nić się do rozbu d ow y  polsk iego  lot 
n ictw a, o fia row a li na rzecz A rm ii 
sw e n ie jed n ok rotn ie  z w ie lk im  tru 
dem  i m ozo łom  zbierane drobn e
o s z c z ę d n o ś c i .

—  Jestem  g łębok o  przekonany 
— pow ied zia ł gen. B erbeck i, —  żc

w ie lk i kapita ł, k tóry  zach ow ał się 
dotvch czas d?»w nie opieszale, za ­
dek la ru je  na P O P  w  od p ow ied n ie j 
w ysokości.

P rzypuszczam  —  m ów ił da le j 
kom isarz P o ży czk i —  że d ezerte ­
ró w  w  P olsce  n ie będzie, zresztą 
w  dn. 5 m aja przek onam y, czy  są 
w  P o lsce  ludnnt, d la  k tórych  spra­
wa dozb ro jen ia  A rm ii jest obo- 
jętna .

.Teżeli znajdą się takie jednostki, 
to  k on tro la  sp ołeczn a  je  u jaw n i, 
a skutk i, ja k ie  poniosą, będą dla 
n ich  bard zo sm utne *.

S łow am i gen. B erbeek iego  p o ­
w inni się p rze ją ć  ci p rzedstaw i­
cie le  sfer w ie lk ok ap ita listyczn ych , 
k tórzy  w pogoni za zyskiem  oso ­

bistym  z ch ciw ością  ch ow a ją  zd o ­
byte  w  P olsce  p ien iądze, m e  po-' 
czu w a jąc  się do spełnienia św ię te ­
go obow iązk u  w o b e c  O jczyzn y . 
Jeśli znajdą się w śród  n ich  d e ze r ­
terzy, b iada im , kon tro la  społeczna 
ich u jaw n i, a skutki, jak ie  p o n io ­
są, b ę d ą  dla n ich  opłakane.

D ezerterów  w  naszym  gron ie  
ine zn iesiem y. Jedyną O d p o w ie ­
dzią na d ezercję  jest kara usunię

Posiedzenie komisji budżetowej Rady Miejskiej
J e s z c z e  t y l k o  j e d e n  d z i e ń

Iń e a U M tle  d r  n n lr w a ll  1 Szpitalnictwo t t t  p * ?."■ pa J obstrzałem
5 1 1 ^  V j F l ^ 3 J L U l l  I W  a l k a  o  z n i e s i e n i e  u b o j u  r y t u a l n e g o

Odbyło się posiedzenie k om isji n ie. N astępnie zobrazował ks. K ry
bu dżetow ej B a dy  M ie jsk ie j, na
k ‘ '- 'y m  p oru szon o szereg  is to t­
nych zagadnień . P osiedzen ie  to 
trw ało  n . godzin  i zakoń czyło  się 
o godz. 5 rano.

N a porządku dziennym  była 
dysku sją  nad budżetem  szp ita l­
n ictw a i op iek i sp o łeczn e j. D łu ż ­
sze przem ów ien ie  w y g ło s ił radny 
z ONR-u dr. S y lw estrow icz , który  
poddał ostre j t gru n tow n ej kryty -

i re d otych czasow y  stan rzeczy  i
ci a ich  nora naw ias żvcia f  za s to - p r w ł s a w l ł  żądania św ia ta  lekar-
sew ania w A :e c  n ich  takich  m etod, I skle* ° -  P o m ó w ie n ie  dr. Sylw e-

strow icza  spotkało  się z ogolnym  
za interesow an iem  cz łon k ów  ko-

gier straty, ja k ie  pon osi Zarząd 
M iejsk i przez to lerow an ie  u boju  
rytua lnego. W k on k lu zji sw ego 
przem ów ien ia  ks. K ry g ier  posta ­
w ił dw a w niosk i a m ia'now icie, 
ażeby T j  z dniem  1 -g o  czerw ca  
br. w  rzeźni m iejsk ie j zastosow a­
ny b y l jo d y n ie  u b ó j m ech an iczny ,

2 ) z dn iem  ] czerw ca  usunięci 
-o s ta li w szyscy  p racow n iy  żydzi.

W  dysk u sji zabierało g łos szereg 
m ó w có w ; m. in. radny S obolew sk i

zPPS-hi, rów n ież k ry ty k ow ał n ie - 
hum arnitarność u b o ju  ry-uaJnegc
Natom iast jeg o  tow arzysz p a rty j­
ny r -d n y  D ubolc w ystępow ał w 
obron ie  u boju  w  sposób, jak  zw y ­
kle, w ysoce n iepow ażny.

W  obron ie  u boju  rytuał 
nego w ystąp ili także naturalnie 
żydzi z Bundu: radni B lum herg,
M enele!sbon i Szerer. Jest rzeczą 
w ysoce  charakterystyczną, że i oni 
naw et, stając w obron ie  u boju  p o ­
tęp ili zabobon .

ja k ie  on i stosu ją , aby u ch y lić  się 
od spełnienia obow iązk u .

W yra żam y  nadzieję , że w  osta- , 
tnim  dn iu  su bsk rypcji o -  
pam ięta ją  się ci, k tórzy  w oatnia 
A rm ii n ie  słyszą. Muszą się o p a ­
m iętać.

Stan wielu balkonów
zagraża żi/ciu przechodniów

W iele  ba lk on ów  w  W arszaw ie 
od la t nie jest restaurow anych , 
w skutek  czego stan ich n ie je d n o ­
krotnie zagraża życiu  n iety lk o  ko. 
47-y.stających z nich, ale rów n ież 
przech odn iów .

Z w łaszcza  d otyczy  to ba lk on ów  
w yk on an ych  z cem entu, k tóre  pod 
w p ły w em  w aru n k ów  atm osfe ­
ryczn ych  kru szeją  i grożą za w a -

N a zarzuty dr. S y lw estrow icza  
o d p o w ia d a li : d y rek tor  w ydzia łu  
szp ita ln ictw a  dr. O rzech ow sk i i 
w icep rezy d en t G raba-Ł ęck i W  dy 
sk u sji zabiera ł m. in. g łos  radny 
ks. K rygier, k tóry  k rytykow ał p o ­
litykę person aln ą  w  tych  w yd z ia ­
łach .

W  dalszym  ciągu  p o s ie d ze n ia 1 
kom isji rozp atryw a n y  b y ł budżet 

to rów n ież k latek  scho rzeź,li m ie jsk ie j. W  rzeczow ym ,
dobrze op racow an ym  referacie  ks. 
K ry g ier  w ystąp ił p rzeciw  n ieh u ­
m anitarnem u u b o jo w i ry tu a ln e ­
mu. Na podstaw ie  danych  staty ­
styczn ych  w ykazał, że na ryn ku  
zn a jd u je  się znacznie w ięce j m ię ­
sa, p och od zącego  z u b o ju  ry tu a l­
n ego, niż w yn osi za p otrzebow a-

Ż3cie$ftrenle związków

z C OP e m i Zaolziem

leniem .
D otyczy

d ow ych , zw łaszcza ku ch enn ych , 
k tóre  w  starych  dom ach  są w w ie­
lu w yp a d k ach  w  straszliw ym  za ­
n iedban iu : brak jest poręczy , a
n aw et często  ca ły ch  stopni.

B y ło b y  w skazane, aby  k om isje  
sanitarne zw ró c iły  u w agę na te 
ok oliczn ości.

Walka pracowników
„ W ł ó k n a  P o l s k i e g o ”

o irtrsymanle wersstatu pracy
Od kilku tygodn i w firm ie  

„W łók n o  P o lsk ie”  trw a zatarg  
m iędzy w ydalon ym i p racow n ik a -

R A D I O
PIĄTEK, 5 IMAJ A 

.35 Gftnnastylęa. 6.1
ranne -wfciajii zoiie.", 

.6.35 Gimnastyka. 6.50 Muzyka (płyty)-
7.00 Dziennik. 7.15 Muzyka (p ły ty ). 8.00 
Audycja dla szkół. 11.00 Audycja dla 
szkół: „M atka Marszałka". 11.25 Muzyka 
(p iy ty ). 11.30 Audycja dla poborowych

11.57 Hejnał. 12.03 Audycja potu dniowa 
I j .00 ,JHekus, pokus, dom inikus" — audy* 
cja dla młodzieży. 15.20 Sport, 15.30 M u­
zyka obiadowa. 10.00 Dziennik. 16.08 Wia- 
dopiości gospodarcze. 16.20 Rozmowa z 
chorym i. 16.33 Sonaty na wiolonczele i 
fortepian: Eabeewiczowa (fart.) 1 L ifan 
(wiolonczela.). 17.10 Przegląd nowych w y­
nalazków — pogadanka, wygi. dr. Jod- 
ko-Narkiewicz. 17.25 Pieśni w wyk. Męs­
kiego Chóry Nauczycielskiego przy Insty­
tucie Pedagogicznym w  Katowicach pod 
dyr. Janickiego. 17.45 Skrzynka technicz­
na 18.00 Instrum enty dete 30I0 i w  ze­
społach (p ły ty ). 18.15 Transmisja frag ­
mentów meczu tenisowego o Puchar Da- 
visa: Polska — Holandia. 18.30 ,.B ia ły­
stok'* — słuchowisko S. Kteczyńskiego. 
Muzyka T. Szelipowskiego. 10.10 Koncert 
rozrywkowy. 19.45 Odczyt wojskowy.
20.00 Audycją dla wsi 20.1-5 D. c. koncertu 
rozrywkowego. 20.35 Dziennik Sport.
21.00 Pieśni Sibeliusa w wyk. J. Huberto- 
wej. 21.15 Koncert muzyki węgierskiej z 
F ilharm onii Warszawskiej.22.30 „K w itnący 
cierń*" — fragment z nowej powieści K i­
sielewskiego. 22.50 Muzyka (p ły ty ) 22.55 
Przegląd prasy. 23.00 Dziennik

NAJCIEKAW SZE AUDYCJE 
11.00 „M atka Marszałka4* — audycja 

z okazji „Dnia M atki".
I6.35Sonaty na wiolonczelę i lo r te pian. 

17.25 Pieśni.
21.15 Koncert muzyki węgierskiej.

wesoło" — koncert. 0.25 „Uczmy się po l­
skiej piosenki" — audycja. D.45 Dżfiennjjk. 

41 .Oo> Kohcert w '* * * . O ri. Rdtfcf. JR#*uwa-
• s k le j.. 2.00 „K rie p iie b ie c " 'pogadanka Cie- 
cbómskicj 2.10 Gra ztespói Stefana Ra­
choń ia.

SOBOTA 6. 5.
6.30 Pieśń ..Kiedy ranne wstają zorze", 

0.35 Gimnastyka. 6.50 Muzyka (p ły ty ).
7.00 Dziennik. 7.15 Muzyka (p ły ty ). 8.00 
audycja dla szkół. 11.00 Audycja dla szkół 
„śp iew ajm y piosenki". 11.25 Muzyka (p ły ­
ty).  U.30 Audycja dla poborowych.

11.57 H e jn Ił. 12.03 Audycja południowa.
15.00 „H isto ria  o ziemnych ludkach" w, g. 
opowiadań ta Juliana Ejsmonda. 15.30 M u­
zyka obiadowa. 16.00 Dziennik. 16 08 W ia­
domości gospodarcze. 16 20 Kronika lite ­
racka w oprać. Fol mera W isii. 16.35 Pie­
śni Maurycego Havclą w wyk. W. Jędrze­
jewskiej (sopran). 57.00 Tran sini sj a nabo­
żeństwa majowego z Kaplicy M atk i B o­
skiej na Jasnej Górze w  Częstochowie.
18.00 Sukna białostockie na dalekim  świe­
cie. 18.10 Mecz tenisowy o Puchar Dąvisa: 
Polska — Holandia. 18.30 Audycja dla Po­
laków za granicą. 19.15 Koncert rozryw ­
kowy. 20.00 Audycje dla wsi. 20.15 D. c. 
koncertu rozrywkowego. 20-35 Dziennik. 
Sport. 21.00 „M iłość cygańska" — operet­
ka w 3-ch aktach F. Lehara. 22.55 Prze­
gląd prasy. 23.00 Dziennik. 23.13 Muzyka 
taneczna (p ły ty ).

mi tej firm y , a p rzed staw icie lam i 
o b ce g o  Iran cu sk iego  kapita łu , d ą ­
żą ceg o  do lik w id a c ji in sty tu c ji. 

Spraw a oparła  się o  Inspektą-

Zagadnaenie rozwoju Centralnego 
Okręgu Przemysłowego (C O P '„ )  
jest przedmiotem ii" ustań nego zain- 
teresowaiia społeczeństwa polskiego. 
Mnożą się publikacje książkowe, ar­
tykuły i notatki prasowe o COP‘ ie.

A le to, co się pisze i mówi 0 tym 
nowym okręgu gospodarczym, tętnią­
cym  bujnym życiem, nie zaspokaja 
zaciekawienia izerokich kół. Urządza 
się więc od cza.su do czasu wycieczki 
do COP'u, cieszące się znacznym po­
wodzeniem.

Nie każdy wszakże może sobie po­
zwolić na-udział w tych wycieczkach, 
mających przeważnie charakter dość 
ekskluzywny. Tymczasem jstnieje mo­
żliwość zaznajomienia się przynajmniej 
częściowego z produkcją COP‘u (a ró­
wnież i ZaoK ia), dzięki staraniom dy­
rekcji Ta"gów Poznańskich oraz dzię­

ki wysiłkowi zainteresowanych koł go­
spodarczych.

W  Stalowej Woli odbył aię Zjazd 
dyrektorów zakładów przemysłowych 
z całego terenu Centralnego Okręgu 
Przemysłowego. Zjazd obradował po€i 
przewodnictwem dyrektora inż, Cegła 
nowskiego przy udziale ponad 40 
przedstawicieli miejscowych, zakła­
dów przemysłowych.

W obec tego, że produkcja Central­
nego Okręgu Przemysłowego ;ac*y- 
na już oddziaływać na nasz rynek we­
wnętrzny, a wytwory nowych fabryk 
rozchodzą się po całym kraju, a na 
wet zagranicą. Zjazd dyrektorów fa ­
bryk w COP'ie postanowił, czyniąc ra­
dość ogólnemu zainteresowaniu, u- 
przystepnić produkcję nowego ■ kręgu 
całemu społeczeństwu i w  tym  eełu 
uchwalił jak najliczniejsze wzięcie u 
działu w tegornczT|irch Targach Poz­
nańskich.

ABC aportorre

rat P racy, gd zie  - p r z e d s t a w i c i e l ^  w  Jedynyra m B a u  ijgowy5n r o .  
k apita łu  fra n cu sk ieg o , posiad a ją - o g r a n y m  w środę w  K ra k o w ia  W i 
cy w swych, rękach .'6 p roc . ak p o  ładnej g rze  p ok on ała  'w o w
ffHmr WW|ow P o lsk ie ”  t t ó m ą j g ^ P og oń  m  ( l : 1 )  ^  wyżSKcj

M  P.ostanow •» Pfz y s t^ P J ^ o y fr o w o  porażki u ch ron ił ł^ r w ia n  
iifa c ji ffrtńy i jS d yr  ;*w ietn ie d y sp on ow a n y  A lbań sk i,

d a je  d e ficy t . D otych czasow i d y -  © n j i y w  W isły  w y s tą p iłt f^ ^ K J a "  
rektorzy „W łók n a  P o ls k ie g o "  pp. j 2 ic  odm łod zon ym . V ’ ataku G ra - 
B oboli na' p od sta w ie  p osiadanych  ęza j H ausnera zastąpili O p tu ło - 
dokum entów  w ykazali jed nak, że w iez i C h olew a. Ten  ostatni oraz

frrtny

J e d y n y  m e c z  l i g o w y
W isia zw ycię ia  I  gcń

NAJCIEKAWSZE AUDYCJE 
18.20 KronłJra literacka.
16.35 Pieśni Maurycego K ryc ia  —

śpiewa Waleria Jędrzejewska.
17.00 Transmisja Nabożeństwa Majowe 

po z Jas nej Góry.
21.00 „Miłość cygańska'* — operetka 

Lehara.

firm ą „W łó k n o  P o lsk ie "  daw ała 
zyski i uie ty lko by ła  sam ow ystar­
czalna, ale przyn osiła  w ła ś c ic ie ­
lom znaczne dochody .

P ra co w n icy  firm y  „W łó k n o  P ol 
sk ie " dom aga ją  się u trzym ania 
firm y , którą ob cy  k ap ita ł ch ce  
zn iszczyć, aby w  top sposób po- 
prze-ć inne sw e przedsięb iorstw a , 
na k tóre w iększy ma w pływ , i z 
których  w iększe zyski c iągn ą ć 
m oże. D ecy z ja  fra n cu sk ie j spółki 
a k cy jn e j T ow . A kc. P rzem ysłu  
W łók n isteg o  w  C zęstoch ow ie  je st 
szk od liw a  z punktu w idzen ia  d o ­
b ra  ogó łu .

D e cy z ją  tą. za ją ć  się pow inno 
M in. P rzem yślu  i H andlu  nie do ­
pu szcza jąc dn tego, hy obcy  kapi­
tał m in o w a ł p rzedsięb iorstw a  do­
brze p rosp eru ją ce .

p ra w osk rzy d łow y  G erg ie l Dyli

n a jlepszym i zaw odn ikam i na b o ­
isku. R ów n ież  środ k ow y  p o m o c ­
nik  Legutko, k tóry  zastąpił z d y ­
sk w a lifik ow a n ego  G ierczyń sk iego  
ąapreącąitował się z ja k  n ajlepszej 
strony. N ajsłabszym  punktem  
W is ły  by) bram karz K ocz wara.

T A B E L A

P o tym  m oczu  W isła —  P ogoń

stan tabeli o m istrzostw o ligi
przedstaw ia się n astępu jąco:

gier pkt. st br
1) Ruch 5 8 :? 18:6
2) Wisła 4 6:2 8:7
3) 'Jarbsrnia 5 6.4 T0:11
4) O scov ia 4 6:2 6:7
5) Warta 4 4:4 14:7
61 A. K. S. 4 4:4 9:7
7) Pogoń 4 :4 10:9
8) Polonia 4 2:6 6:9
9) Warszawianka 4 0:S 4:16

10) Union Tourmg 4 0:8 4:16

Walki s puchar ? m  Prezydenta
Warszawa gromi Wcłyrt

WARSZAWA II WARSZAWA II.
_ . a. 14.00 Muzyka kameralna Francka i Fau-

14.00 Orkiestra Z w  Zawodowego _Muzy- rć ‘go (p ły ty ). 15.00 Sport. 15.05 Parę in fo r- 
<-jirzesctJaii pod k ie r Kwiecińskiego macji 15 10 K onre rt 3oIistóvV. wVKbnaw-

,ro i rvw £ r>wy, ' pi:Lty), J A ' i  CS- A- Drwiężanka -  mezzosopran i T.
f  i  b iandenbuiskie i J S. B. .(PłJdy) , Jaworski — skrzypce. 15.45 życie ku ltu -

.PO, ,  - Parp J f j0  ; ralne stolicy. 16.00 Muzyka lekka i tanecz-
? : i  CW,a,  ( rU ^  S‘ np 'ą ły ty i.  17is U twory F. Schubert^wędka cospodai-fk: 17.25 życie k u lto B l - (p ly ty ). 21.05 F $ n i i  ifcncartu instrumen- 

SftLS Mu^ k a taneczna _rpgtyj talnego , p ły ty ). 22.12 Koncert populernj
r  2C.55 Koncert 7, F ilharm onii War- (p }yty). 23.10 Koncert solistów. K2 Czeko- 

W> f!¥ la™ W: Orkiestra FUhar- t0WBki (bsrytorl) j  HaIber fw io loncIe la ). 
mann Warszawskiej pod dyr. Ernesta
Dohnanyi‘ego. 21,05 Muzyka (p ły ty ). 21.15 STACJE KRÓTKOFALOWE
„Wiosna" — audycja muzyczno - literac- 20.00 Dziennik. 20.20 Muzyka popularna, 
ka w  oprać. Kosko i Kasserna 22.00 Mu- 20-30 „M aj w  poezji i  pieśni" — audycja 
zyka lekka i taneczna (p ły ty ) 23.30 Pie- j słowno - muzyczna, 
śni polskie w  wykonaniu Fr PJatuwny. j STACJE K K cT K O t ALOWF
22.55 Popularno utwory instrumentalne - o.05 „Mozaika muzyczna" -- w  układzie , -
(P iyty). Ozięgiclewskiego. 0.45 Dziennik 1.05 „Vv io- 1 by®

STACJE KRÓTKOFALOWE | sna —- m aj". 4piew» Skrzypnij k i. 1.85
j ..Maj w  poezji i pleśni" — audycja słow-

20.00 Dziennik. 20.05 Transmisja koncer- | no - muzyczna. 2.10 Polska Kapela Ludo- 
F ilharm onii Warszawskiej. 0.05 „Na wa Dzierżanowskiego.

Wizyta ks. ?awła
w  R z y ^ i s

tu

-X Q X -

NOTOWANIA G IEŁD  WARSZAWSKICH
GIEŁDA PIENIĘŻNA
D ew iiy : Amsterdam 2S3.90; Bruk 

sela 90.T5; Helsinki 11.01; Kopenha 
ga 111.30; Londyn .24.92; Mediolan 
J8.Ó0; Nowy Jork 5.31 i pół; Oslo 
125.05; Paryż 14 10; Sztokholm 
128.40; Zurych 119.55.

Pożyczki: 3 proc. poż. prem. in­
westycyjna 1 em. —  83.00, Tl em.
— 81.&0, dolarńwka — 39.40, 4 proc. 
konsolidacyjna 63.00, 4 i pól proc. 
wewn. państw. —  61.50.

Listy zastawne: 4 i po) proc. ziem 
skie seria 5-a —  5G.OO, 3 proc. W ar­
szawy (1938 r.) —- 67.50 (po 1.000 

1.) —  68.00, 5 proc. Łodzi (1938 r .)
-  - 58.50, 5 proc. m. Radomia 1°33 
r. -  55 "5.

Akcje Bank Polski 115.00; W ę­
giel 34.50; Norblin 104.50 —  10.400;

784)0. Starachowice 54.75Ostrowiec
—  54.50.

GIEŁDA ZBOŻOWA
Pszenica jednolita 23.50 — 24.00; 

żyto 15.50 — 15.75; jęczmień 19.00— 
19.25; owies I 17.25 — 17.75; gryka 
21.75 — 22.25; rzepak oz. 58.00 —

RZYM, 4. 5. Jugosłowiański re­
gent ks. Paweł przybędzie 10 nuia 
do Rzymu, gdzie pozostanie do dn. 
13 bm. Do wizyty ks. regenta Paw­
ła, kola włoskie przywiązują duże 
znaczenie, mając nadzieję na uzyska 
nie wpływu, jakiego nie zdołały zdo 

wobec m in . M a rko w icza .
Zdaniem opinii jugosłowiańskiej 

wizyta ks. Pawła będzie jednak mia 
la na celu raczej zorientowanie się 
w opinii włoskiej, niż powzięcie da 
leko idących dccyzyj.

0  n a m i a s t k ę
k a n a l i z a c y j n ą

na Powązkach
Powązki są pozbawione sieci kana­

lizacyjne! i nie prędko ją uzyskają. 
Stow. Przyjaciół Powązek wysuwa 
przeto obecnie projekt zbadania przezU iłu H n>a młolcł/in  JL — 4 _59.00; wyka 23.50 -  24.50; groch “-^dze miejskie możliwości spuszcza.

P<ńny 28.00 — 30.00 koniczyna b. 
310 — 380; mąka pszenna gat. I 
: '.oo -  40 00; gat. II 3 2 .0 0 - 33.50; 
żytnia gat. I 25.50 — 26.00; żytnia 
razowa20.75 — 21.25; otręby pszen­
ne grubsze 14.25 —  14.75: średnie
13.25 —  13.75; miałkie 1.3.25 -1S .75 ; 
makuchy lniane 25.50 —  26.00; ma­
kuchy rzepakowe 18.50 —- 14.00; sło­
ma pras. żytnią 4 2h —  4.75; siano 
prasowane 9.00 — 9.50.

nia nieczystości i ścieków do ’ Rudaw­
ki, przebiegającej przez tę dzielnicę, 
a ujętej ostatnio w kręgi betonowe. 
Nieczystości m ogłyby być spuszcza­
ne z Rudawki do najbliższego kanału 
ulicznego. Na Powązkach powstał o - 
statnio ceiy szereg nowych dem ów, 
zaopatrzonych w  wewnętrzne urzą­
dzenia kanalizacyjne z których nie 
można korzystać w obec braku siec? 
kanalizacyjnej.

ŁU C K . W Łucku w o b e c  d w óch  
łysiny? w idzów  rozegran y  zosta ł 
m ecz p iłkarski o pu ch ar Pana 
P rezyden ta  E. P. m iędzy repre­
zen tacjam i W arszaw y i W oły n ia . 
Z w y cięży ła  W arszaw a w stosunku  
5 :1  (0 :0 ) .

1 W a rszaw a  w yg ra ła  zasłużen ie ,
. gdyż przew aża ła  zn aczn ie  nad 

niezgraną i ch a oty czn ie  w a lczą cą  
rep rezen ta cją  W oły n ia . W  p ierw - 
sze j p o ło w ie  u lew a w p łyn ę ła  bar- 
dzo u jem n ie  na grę  obu  dru- 

j żyn. D op iero  po zm ian ie pól, p ił- 
i karze w a rsza w scy  in ic ju ją  szereg  
i ak cji, k tóre  p rzyn oszą  im w  rezu l- 
i ta cie  5 bram ek strze lon y ch  przez 
| kulę (2 ) ,  N aw rota , K n io łę  i ostat- 
! n ią  ze strza łu  sa m ob ó jczego . H o­

n o ro w y  punkt dla W oły n ia  uzy­
skał K oźlik  z rzutu  karn ego.

W  drużyn ie  w arszaw sk ie j n a j­
lep sza  była  obron a, zw łaszcza  
G iew artow sk i. W  ataku w yróżn ić  
m ożna K u lę  i K n io łę  N a w rot b y ł 
za m a ło  ru ch liw y  W  drużyn ie  
w o łyń sk ie j n a js ła b ie j g ra ły  pom oc 
i atak.

W YSO K IE Z W Y C IĘ S T W O  
P O M O R Z A

T O R U Ń . W  T oru n iu  w  drugim  
m eczu  p iłkarskim  o p u ch a r  P ana 
P rezyd en ta  R . P . P om orze  o d n io ­
sło  w y so k o cy fro w c  zw ycięstw o  
nad rep rezen ta cją  B ia łegostok u  
9 :0  ( 6 :0 ) .

Bram ki dla zw ycięzców  zd obyli 
K am ińsk i (4 ) ,  D ziw isz (S ) ,  K osso  
budzki i P re ja  (po je d n e j) .

SL-ĄSK —  Ł A D Ż

ŁÓ D Ź. W  Ł odzi w m eczu  o pu ­
ch ar P olsk i, Śląsk p ok on ał rep re ­
ze n ta cję  Ł od z i 4 :2  ( 1 :2 ) :  O bie 
rep rezen ta cje  w ystą p iły  w  n a js il­
n ie jszy ch  sk ładach , zw łaszeta  
S ląs’ k tóry  w ysta w ił aż 7 re p re ­
zen ta cy jn y ch  p iłk arzy .

WILNO — POLESIE
BRZEŚĆ. V\ B rześciu  n. B. w o- > 

bec 2,000 w id zów  W iln o  pokon ało  l 
reprez ita c ję  P o les ia  w m eczu  o j 
pu ch ar P rezyden ta  R  P. 5 :1  ‘ 
( 2 :1 ) .  R ep rezen ta cja  W iln a  m ia­
ła  przez ca ły  czas znaczną » rz e - 
w ayę nad przeciw n ik iem .

S T A N IS Ł A W Ó W  —  LU B LIN

ST A N IS Ł A W Ó W . W  S tan isła ­
w ow ie  w  m eczu  o pu ch ar P olsk i 
S tan is ław ów  pokbnał L ublin  3 :1  
(2 :1 ) .  Z w y cię stw o  S tan is ław ow a

nie było zbyt zasłużone. L u b i>n 
był rów n orzędnym  przeciw n ik iem  
a przed przerw ą by ł naw^et zn a cz ­
nie lepszy od S tan isław ow a. —  
Bram ki zd o b y li: R udziak , N itka  i 
Cz? !;. L u b lin  zdobył jed yn y  
punkt ze strzału  sa m ob ó jczego .

P O Z N A Ń  —  ZAGŁĘBIE 
W  S osn ow cu  P ozn ań  w y g ra ł po 

ciężk ie j w alce  z Z ag łęb iem  4 :8 . 
przy czym  w  czasie  przepisow ym  
w ynik  był rem isow y  2 :2  ( 1 :0 ) ,  a 
dop iero  w d o -r y w ce  p ad ło  r o z ­
s trzyg n ięcie .

Latacza sztafeta warszawska
Pierwsze miejsce zajął Toruń

W  dniu  3 m aja  o godz. 14 p rzy ­
b y ło  na lotn isk o m ok otow sk ie  6 
sa m olotów  b iorą cy ch  u dzia ł w har 
cersk ie j sztafecie  lotn icze j.

L ąd u jące  w  W arszaw ie sa m olo ­
ty  w ita ł szef g łów n ej kwatery' 
h arcerzy, harcm itsrz Tadeusz B o ­
row ie ck i oraz reprezen tacy jn a  
drużyna h a ic c jrk a  ze sztandarem .

P o rap orcie  pp łk  B o ro w ie ck ie ­

go nastąpiło og łoszen ie  w ynikm ś 
za w odów  lotn iczych , ja k ie  odbyły  
się w  ram ach  sztafety. N agrodę 
dyrek tora  p a ń stw ow eg o  u rzędu  
W F  i P W  —  karab in ek  sp ortow y  
—  otrzym ał z rąk pp łk . B o b r o w ­
sk iego p ilot sam olotu  z T on tn ls 
O bserw ator o trzy m a ł p ięk n a tecz­
kę skórzaną —  i agrodę  szefa G łó ­
w nej K w a tery  H arcerzy .

Bieg NerotSawy w Warszawie
Herman deklasuje przeciwników

W dniu sw ieta  n arod ow eg o  3 -go  . 
M a ja  p rzy  u lew nym  deszczu  od - ' 
b y ł się  na po lu  M okotow skim  w 
W a rszaw ie  m ie jsk i b ieg  n a rod o ­
w y  n a p rze ła j. S ta rtow a ło  152 za- i 
w odn ik ów . Na starcie brak K uso- 
c iń sk iego , N ojego  i W irk u sa . i 
P ierw sze  m ie jsce  w b iegu  głów -1 
nym  za ją ł b iega cz  P o lon ii H er- i 
mar, Czas o f ic ja ln y  brum  14 :07, 
a le cza? ten  w zbu dza  pow ażne 
w ą tp liw o śc i. D ru g i z k ole i J a n i-1

szew ski z P Z L  uzyskał czaa 15 :35, 
m im o, że na m ecie  b y ł od ty lk o  o 
200 m. za zw ycięzcą .

M aryn ow sk i za ją ł 12-te m ie jsce  
i w  ten sp osób  n ie zakw alifikow ał 
się do cen tra ln eg o  b iegu  n arodo­
w ego.

W  b iegu  ju n m row  na 3 tvs ra. 
startow a ło  71 zaw odn ik ów  Z w y ­
c ięży ł T ch órzew sk i (C W S ) U . 16,4 
przed AVilamowsk m (P 7 L )  11 :32 
i M olendą (S k ra ) 11:33,6.


